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Wyborcy na Szlązku przystępują jutro do 
łosowania na posłów do sejmu. W całym kra- 
ju wre gorąca agitacja, toczy się zawzięta wal: 
ka między niemieckimi Mbsrałsri i idącymi 
z nimi ręka w rękę żydami, amiędzy stronnictwa- 
mi  połskiem i czeskiem, które połączywssy 
sią razem do walki z liberałami pewne są zwy- 
cięztwa, bo walczą o dobrą aprawę: o równo- 
uprawnienie wszystkich narodowości Szląuk ga- 
mieszkujących i o takie prawo dla języka cze- 
skiego i polskiego, jakie posiada język niemie- 
cki. Prawybory w gminach wiejskich = jak 
już donieśliimy: — wypadły na korzyść stron- 
nictw połączonych : czeskiego i polskiego. 
Szanse tych stronnictw polepszyła jeszcza ode 
zwa liberałów szlązkich, wydana w Opawie dnia 
28 zm. Treść jej wywołała cburzenie w całym 
kraju Gwiasdka cieszyńska pisze o niej w te sło- 
wa: „Odezwa liberałów szląskich, w sprawie wy- 
borów sejmowych odznacza rię bezgraniczną ma' 
rozumiałością, œo jest najlepszym dowodem, że 
hberalixm już skończył swoje panowanie i tylko 
msray w gorączce o władzy, jakiej dawniej nadu- 
kywał, a z którą obecnie z wyjątkiem Szląska 
w innych krajach jaż się pożegnać mnsiał W 
odezwie tej liberałowie szląscy przechwalają się, 
że narodowości nie niemieckie nie osiągnęły dotąd 


na Sałąsku swoich praw, dsięki większości szlą- : d 


skiego sejmu, która umiała zachować swoją nie- 
zależność (to anaczy, ż3 nie trosacay się o aata- 
wy zasadnicze, które gwarantują pewne prawa 
dla wszystkich obywateli, a więc także dla Sło: 


wian). Piękna to niezależność, możliwa tylko a | 


liberałów szląskich. | 

„Następnie czytamy w odezwie dosłownie : 
„Przes takie postępowanie (niazależność) sejmu 
stało się możliwam, że chociak i my mamy nie 
jedna prsyczynę do zażaleń, to przecięż prawo 
jesykowe Szląska odpowiada lepiej intaresom 
kraju mającego wysoką kulturę i zamieszkałego 
przez kilka narodowości, aniżali prawia we 
wszystkich innnych krajach koronnych". Cie- 
kawy też jest następujący ustęp: „Z» Szląskiem 
padłaby jedna s najważniejszych fortece nie: 
mieckich, a następstwa dałyby się uczuć da- 
leko, nietylko Niemcom szłąskim* (może poza 
granioą). Wobec takiej bezczelności nie wypada 
nam pozostać bezczynny mi. Owszem starać się mu- 
simy głównie o to, żaby język p.lski i czeski był 
równouprawniony z niemieckim, aby Śzląsk nie 
stanowił wy.ątka tak bardzo przez liberałów 
szląskich wychwałanego. A zarazem walczyć 
musimy, aby forteca niemiecka na ziemi sło- 
wiańskiej zniesioną została, bo inaczej nie bę: 
dzie pokoju w kraja, lecz ustawiczna waika i 
niepokój, Byłoby też do życzenia, żeky rząd 
centralny w Wiednia przeczytał sobie dokta- 
dnie pełną  zarozumiałości i bezwagiędaobci 
odezwę liberałów aż 
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prawy, jako wściekły szalaniac, jako człowiek, ; 
mający na sumienia więcej szacharek ordero- 
wych, niż włosów ua głowie. Radini z,skał na | 
porównaniu ze swym znienawidzonym poprze- 


dnisiem, ale i jemu zapowiecziano, że straci 
wszystkie względy, jeżeli iżby nie rozwiąże aa- 
ci pragną cczywiści3 rozwią 


zania izby, gdyż sądzą, że pod wpywem wapo- 


| mnień klęska afeyksńskiej wybory w wielu miej- 
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seach przejdą na ich stronę. Cavalotti grozi rzą- 
dowi, że gdyby izby nie rozwiązano, orzejdzie 
do bexwarunkowej opozycji i uniemożebni ma 
kierowanie sprawami przy pomocy dzisiejszego 
par lamentu. Wobec rozbicia stronnictw. którewo 
Włoszech nia jest mniejsze, aniżeli gdzieindziej, 
udanie s'ę tekiego planu leży w granicach praw 
dopodcebieństwa. 


* 
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Wskutek bezustannego wysyłania posiłków 
ne zagrożone punkta w kolonjach urochomiono 
zwolas znaczuą część armii kiszpańskiej. W chwili 
wybuchu banta na Kubie było tam 17 tysięcy 
Hiszpanów pod bronią. Z czasem doszła liczba 
ludzi, wysyłanych tam częściowo. do 130 tysięcy. 
Ponieważ atoli choroby zdziesiątkowały tę siłę 


| zbrojną, wyruszył w tych dnizch powy trans 


port w sile 4) tysięcy. Jensrałowie, dowo 
dzący na wyspie, skarżą się na brak żołnierza 
i utrzymują w swych raportach, ża to, co mają 
pod rozkazami, wystarcza zaluiwie do obrony 
pozycyj, bkądących w ich posiadaniu, ale nie jest 
ostatecznem do wyrus;zenia w pole przeciw 
powstuńcom i zgnieceniu ich. Doliczywszy do 
tego wszystkiego siły biszpańskie, zgromadzone 
na wyspach Filipińskich i te, które zapewne 
trzeba będzie wysłać na wyspę Portorico, prze- 
konamy się, ża Hiszpanja, która zazwyczaj ma 
na stopie pokojowej 85 tysięcy lutzi, utrzymuje 
ajn. 
i DEIAN TY KU 
KRONIKA. 
tiarjasz wawan 
Sroda 9. września 
Panorama Gulgaty otwarta codziennie aż do 
zmroku na placu wystawy. 


Teatr letni: „Harde doaze“, komelja E. Orcze- 
szkowej. Początek o godz. 7. wieczorem. 
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Kalendarz myśliwski. Wolas volowąć ua jelenie, 
kozły (rogasze), jarząbki, cietrzewie i głuszew (ko- 
gaty), słomki, bażanty, kuropatwy, przepiórki, dzikie 
gołębie, drapie, pariwy, ptactwo b!otae (x.zyki, du- 
belty, kulony, bataljony) i ptactwo wodne (dzikie 
gęsie i dzikia kaczki) i lisy. Na zające rozpoczyna 
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i się polowanie w duiu 15. bm. 


Niedzielna ulewa podmyła nasyp kolejowy mię- 


j dzy Medyka a Przemyślam. Woda wyrwała nasyp na 


nięzmiernie z mowy. którą Felice Cavalotti wy- | 


powiedział na sgromadzenia wyborców w Car- 
teloonie pod Pawją. Radykaliśc: aczoijli demon- 
stracyjnie ten ustęp swego przywódcy, na zgro- 
madzenie przybyło bowiem dwudziestu czterech 
deputowanych z ich stronnictwa. Cavalotti sanie- 
hał w istocie swych dawnych wycieczek prze- 
3iwka Niemcom i Austrji, a Francuzom powie- 
dział nawet parę słów cierpkich, wzywając ich, 
ażeby zmienili swą politykę handlową wzgiądem 
Włoch. Cavalotti nie entuzjuzmaje się trójprzy- 
mierzem, ale godzi się z niem, jak człowiek, 
który chce w warunkach dzisiejszych stać się 
kencydatem na ministra. i 

Całą farja, z jaką zwykł przeraawiać, zwró- 
oit Cavalotti tym razem przeciw Crispiemu. 
Komplementów ma nie szozędził. Człowiek, któ- 
ry truąsł narodem przaz lat tyle, przedstawiony 


został jako osobnik, nadający się də domu po- | basy — wozy, tak. że w dai ti pu 
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(The lovely Malincowrt). 
POWIEŚĆ 


Fieleny Mathers, 
Przekład z angielskiego. 


(Ciąg dalszy.) 


Byłoby trudno rozstraygnąć, kto był lepszy — 
koń czy kobieta — ta dwie istoty zdawał się 
Ożywiać jeden duch, a podczas gdy Yelvarton 
lękliwie dopytywał się Charville'a o majora Kil- 
murry, miss Ccquette zręcznie Skięcła w Stan- 
hope Gate. Lady Appuldurcombe ukaz:ła się 
w samą porę na balkonie, aby widzieć, jek miss 
Coquette lekkim kłusem niknęła w parku, ano- 
nząc na sobie Lesley, a Yelverton, pędząc szybko, 

rseganiał ją. 

4 Zaadiona spoglądała lady Appuldurcombe 
za nimi. Gdzie się podział Ronny i dlaczego 
Yelverton zajął jego miejsce? Widok  jedaego 
z jej groomów, który w pełnym galopie udał się 
sa nimi, sprawił niejaką ulgę jej sercu, wszy: 
stko jadnak wydawało się jej niezroznmiałem i 
supałnie niestosownem, to też z prawdziwym nio- 
pokojem patrzyła za oddalającymi się. 

Po Lesley naturalnie nie można się było 
spodziewać, aby wiedziała, co uchodzi, Yelver- 
ton był przecież godnym najwyższego zaufania 
osłowiekiem, z którym wszyscy mogli widzieć 
panienkę, a jednak! Lady Appuldarecombs po- 
myślała znowu o szwagrze, i to nie bardzo po- 
chłebnie i stwierdziła znowa, że nigdy, nigdy 
mg nie przebaczy |! Musiano lubić Lesley, s pe- 


| 
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przestrzeni okiło 20 metrów, tak, że szyny wiszą 
jeszcze dziś w powietrzu. Wieczorny pociąg osobowy 
zdążający do Lwowa, istaym cudem uszedł strasznej 
katastrofy, albowiem o usnnięcin sią tora, ani stacja 
w Przemyśla ani w M-dfce nio nie wiedziały. Pu- 
Bzozono tsż pociąg pełoą parą z Przemyśla 8ż do- 
piero tuż n.d przepaścią budmik kolejowy zatrzymał 
pociąg, który cofnięto aż do Przemyśla, a stamtąd 
puszczouo go druzin, nmieuszkcdzonym torom z po- 
wrotem do Madyki, względnie do Lwowa. Pracowano 
całą noe, a rach vdbywa się między M.dyką a Prze- 
myślem na jedvym torze, co zspewae kilka dui 
potrwa. 

Tramwaj — w m? Kony tramwaj, który 
teras zaczął wyznawać prawdopodobnie wzorem kolei 
państwowych i kolei ełektrycznoj miejski. j, od czasu 
objęcia t:j ostatulej w zarząd gminy miasta Lwowa, 


r zasadę: żə właściwie łuskę się robi publiozuości prze- 


wożeniere,—ściąga sobie na lnii plae Głnchowskich- 
rogatka żółkiewszo w dai Świąteczue Żydownk:e 1 sza- 
pliczuneć, nie wy- 


wnością. 
kzzała wszystkim drżeć o siebie 

Do głowy przyszła jej myśl, posłać Char- 
ville'a lub Parkera, aby sprowadsił dziewczynę 
z powrctem, ale tem ośmieszyłaby nietylko 
wszystkich, ala i siebie samą. Usiadła więć do 
biurka, starała się odzyskać spokój i pocieszała 
się nadzieją, że Ronny spotka się z obojpiem 
w Row. 

Tymczasem czarująca Malinceurt pedala 
naprzód całą siłą pary, jak to sobie na a.ho 
w rozweseleniu opowiudała w godzinę poter 
poważna liczba ludzi, których Leslsy jnż znała. 

Na klaczy Yeivertona, którą w mieście 
znano lepiej, nż nieiadną wybitną osobistość, 
sama w towarzystwie Yelvertona — no, to tro- 
chę za prędko idzie, myślano — przytem jednak 
nikomu nie przyszło na myśl przeczyć, że Le- 
sley lepiej jeździ ładniej wię ubiera i piękniej 
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ale Laslsy tak nz wsi, jak w umieście 


pewnością ani jednemu rachowi, ani jedaemu 


, Większym wysłkiem ukrywał awe 


wygląda, niż każda inna panienka, którą w tym | 


sezonie widziano w Row. 
„Owiat” śmiał się trochę na myśl, żo lady 
Appuldnrcombe, która nigdy nie zrobła fałazy. 
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znająca niestety religji mojżezzowej, musi wyczekiwać 
kwadransami, zanim nadjędzia wóz jazi. Rozumiemy 
to bardzo debrze, że nie opłaci stę tramwajowi w dni 
świąt żydowskich utrzymywać w ruchu zwykłej liczby 
wozów, ależ trzeba takża i to mieć ną względzie, że 
tram saje nie ca instytucją wyznaniową. 

Nowa stacja tełegrafu. Z dajen 16. września 
rb. elwartą zostanie w Niemirowie (powiat rawski) 
przy istniejącym tamże urzędzie pocztowym, staeja 
telegrafu z ograniczoną służbą dzienoą, która dla 
odróżnienia od stacji tegą sumego nazwiską w „pań> 
stwie rosyjskiem położonej; bydzie nosić nazwę „Nie- 
mirów Galicia*, ć 

Degradacja w wojska rosyjskiem. Ajencja Ro- 
syjska doncsi, że na mocy carskiego rozkazu oficerowie 
35. biełgoredzkiego pułku dragonów imienia cesarza 
ausirjaekiego i króla węgierskiego Franciszka Józefa I : 
sztabsrotmistrz von Bradle, porneznicy: Gri- 
gororowicz, Barskij i Piotrowicz, oraz 
korneci: Kisielew, Makedonskij Koło- 
diejew, Korbut, Ziemiczkowskij, Dw 
najewskij, Pussczin i Bogdaaowicz 
zostali zdegradowani ua szeregowców. 
djencja Rosyjska nie podaie przyczyny degradacji. 

Wydalenie. E!saesser Tageblatt donosi z Mer- 
kiroh, iż d. 6. bm. wydalono z Francji posłów do 
parlamentu niemieskiego Bebela i Bueba, którzy 
chcieli wziąć udział w rgroihadzenia socjalistycznem, 
odbyć sę mającem na teritsjnm franeuskiem. 

Czwarta kadancja sąd i przysiągtych we Lwo- 
wie rozposzyn: się z daien jntczejszym w środę 
9. bm. sprawą przeciw Buzylema Łapińskiema, re: 
spiejentowi lwowskiej akuysy miejskiej, oskarżonemu 
o zbrodnia usiłowanego morders wa na osobie Ale- 
ksandra Króla za to, że denunejacją przed przeto- 
żonym spowodował wydalenie Łapińskiego ze służby. 
R»zprawę prowadzić będzie radca Nitarski, obronę 
Łipińskiego objął dr. Alojzy Krauz. 

Zjazd robstników budowlanych. Onegdaj 
popołudnia omawianą była „organizacja i tak- 
tyka“ robitaików budowlany.h. Po kolei toczyła się 
dyskusja nad normnalaym ~ czasem pracy, pormalaym 
cennikiem, ubezpieczaniem wdów i sierot oraz stiwa- 
rzyszeniami zawodowemi. Przemawiali Żelaszkiewicz, 


Borysławski, Deneka, Sułczewski, Nacher (iako gość), 


Sufler, Hudee (jako reprpzentant d ukarzy) i ioni. 
Obrady popołudniowe trwały cd gods. 14,3 do 8. 
wieczorem. Dziś koniec zjazdu. 

Sala doma robotniczego jest wownętrz dekoro- 
warą Na tle purpurowego sukna, pokrywajątego 
jedną ze ścian, mianowicie tę, pod którą znajdaje się - 
stół prezyd alny, widnieje złotsmi literami wypisane 
hasło Karola Marx: „Proletar usze wszystkich krs- 
jów łączcie się!" a pod czerwonym sztandarem, 
żtóry się zwierza u samej góry, jednoczą się fl gi 
polska i ruska. Obradom przewodniczy Sał-zewski 
z Krakowa. 

Na wczorajszem posiedzeniu u'hwslono sz reg 
rezolucji w sprawie organizacji zawodowej, ubezgie- 
czenia na starość i kos chorych, czasu pracy, cennika 
normaluego i prasy, 
ostatniej sprawie lyła o tyle charakterystyczną, iż 
wypłyręła ua tapst ponownie sprawa ruska Miano- 
wicie gdy po tawicno wniosek założenia fachowego 
pisma dla robotników budowlanych. jeden z Rusinów 


zażądał, aby pismo to wydawaue było w ruskim ję- . 


zyku. Po dłaższej dyskusji zgromadzenie ze względów 
praktyrzaych przeszło do porządka dziennego. 

Wolnych wniosków uchwalono pięć. W jednym 
z nich wyraża zjazd swoją solidarność z programem 
gocjalno-demokratycznym, w drugim wyraża pogardą 
mieleńskiej radzie miejskiej 
cara, w irzecim uchwala, ażeby podczas wyborów 
z V. kurji robotnicy budowlani popierali tylko kan 
dydstów socjalistycznych. Na tem zjazd zakończyłłsię. 
Następny odbędzie się w Krakowie. 

Nisporządki, jake panują w tramwaju elektry 
czaym od czasu objęcia go przez gminę i poi uczenia 
jego zarządu jedcemu z radców magistratu, jako je- 
neralnemu dyrektorowi tramwaju, przybierają coraz 
większe rozmiary.  Widocznia p. jenerałny dyrektor 
trzyma się zasady, ża nie tramwaj dla puolszności, 
lesz gotnlna pubłiczność lwowaka istniee dla tram- 
waa. Brudy w wozach niesłychane. Nie myto ich 


gastowi, ani jednemu spojrzeniu nie do zarznce- 
nia. Zaden cień nie pokrywał różowej Swieżości 
jej policzków, błyszczącego wzroku jej jasnych, 
niabieskich oczu, zmieniającego się ciągle wyrazu 
jej ożywionej wezułej twarzycski, na której szyb- 
ko i czarująco odbijało się jak w zwierciedle 
każde wrażenie i każdo uczncia. 

Wśród tłama znalazła Lesley dwóch czy 
trrech starych znajomych z Somsrastshire Byli 
to ludzia, którzy jej od dawna przebaczyli, że 
ich kiedyś oszukała, tak samo jak Lisslay zapo- 
muiata zupełnie, ża mogli mieć powody gniewu 
lab żalu do niej. Rozpromieniona więc i zado- 
wolona z przyemnońci, czego o Yelvertonie wos- 
la nia można było powiedzieć, stała tam. gdy 
przyjechał Ronald Kilmurry, który tylko z naj- 
głębokie nie- 
zadowolznie. 

— Bardzo mi przykro, że tak późno przy- 


| bywam, knayuko — rzekł, zdiął kapelusz i po 
, Zdrowi} skinieniem głowy kilku panów s towa- 


wego kroku, mógł się wydarzyć taki pod wzglą- / 


dem towarzyskim niemiły wypadek, a nawet 
nieruchoma mina jej ogólnie znanego grooma, 


który kłusował za tą parą. nie mogła rzeczy na- | 


prawić Yelvarton, któremu bądź co bądź jekok 
niewyreźnie było na duszy, starał się zaprowa- 


ago smerov mo 


dzić Lesley w mniej uczęszczaną Część parka. | 


Zapewniała go jednak, że labi cień i uba3erwnja 
chętnie ludzi i stanęła pray sz'achetach, gdzie 
wkrótce zgromadzła się dokoła niej większa 
część punów, których jej ed czasu jej przybycia 
przedstawiano. 

Rozmawiała i żartowała ze wszystkimi z 
tym wdziękiem i tą swobodą, którem się zawsze 
odanaczała, a lady Appuldurcombe nie miałaby s 


rzystwa. — Czy nie przyjechałabyś się ze mną 
kusyoko, jeszcze raz tam i napowrót ? 

Preytem, manim spostrzegła jego zamiar, 
chwycił jej konia za cugle, obrócił go i pegalo 
pował z nią przez Row. i 

— A to mu się spieszy! — słyszała Lesley, 
jak jeden z panów mówił do drugiego potem 
roześmiął się kios a gdy zdumiona spojrzała na 
Fognyego, widziała jak ten silnie zacianął zęby. 
Był prawie s'noczerweny na twarzy. 

-- Dlaczego tak ni z tego ni z owego wy- 
jechałaś z Y>lvertonem? — zapytał surowo. — 
I w*dodatku na jego klaczy. Jak ten esłowiek 
mógł się na to odważyć! — mruknął pod nosem 
wściezły. — Czy koń, którego dla ciebie WYySRU 
kałem, nie był dość dobry? 
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z pewnoścą cd czasu, gdy ujrzały Lwów, a wido- 
cznie dlatego, aby czyste wozy nie odbijały bardzo 
I od kałuiy błota, i niezamiatanych. dzięki gozpodar- 
ności magistratu, ulic masta. Pa.ebołkowia masi- 
straczy są dziś panami życia i śmierci pubiiczności 
jadącej tramwcjami. W każiym wozie możas znaleść 
ich po kilu. QOzy który z nich ma jaki iateres 
miejski do za'atwionia, czy nie, wdziewa czapkę ma 
gistracką i używa sobie jako „urzędowa osubs* traim 
waju do woli, rezpychając płacącą publiczucńś. Wuzo- 
raj g „zie pr. 19.. jako piękaą jego dekorację wi- 
dzieliśmy na przedzie w I klasie siedzących 3 pa- 
sbołków magistraskich, a dwóch stało z botu Istnieje 
podobno jakiś przepis, który ogruni za liczbę używa 
jących bezpłatnej przejażdżki, ale przepis ten wyko- 
aywano dawniej za rządów firmy Siemens i Halske. 
Od czasu kiedy ster rządu tramwaiu chat p. jane 
raloy dyrektor, również urzędowa osyba ma zistrata, 
przepis ten poszedł w zapomnienie. 

W wozie ar. 17, w klasie I. w pancerza Ghry- 
wającym kcło zrobiła się dziura, Wczoraj jedua z 
le pań jadąc tym wozem, nie widziała tego otwcru 
i trzymają? w ręku parasolkę przypadzowo wpuściła 
ję w ten otwór. Koło porwało natychmiast para 
sołkę i połamało ją w kawałki. Pani owa więc Za 
to, że jechała tramwajem, który miasto ob għo w 
swój zarząd, poniosła dotkliwą szkodę. Z pewnością 
szkody tej jeneralny pan 
nie zechce. 

Pudobnych kwiatzów niedb_lstwa możnaby ze- 
( brać spory bukiat. Mamy nadzieję, że dr. Mułacho- 
wski, objąwszy rządy miasta, zajmie się i tą sprawą 
i zaprowadzi porządek. 

Poś „lącenie sztandaru ochotaiczej etraży po- 
| żaraej w Niżaakowicach odbędzie się dnia 13. wrze- 
' soia r. b. W tym dniu odbędzie się 

fantowa na dochód staży pożarnej 
Niżankowice. 


ł Samobójstwo w niezwykł,ch warunk ch po 
pełniła wczoraj rano o godzinie 10. w miesztacin 
swem przy ulicy Zygmuntowskiej pod 1 17 piąćizie- 

i Stęciokilko-letnia wdowa po rewidencie kolejowym, 

, Marja Koitschim, która, wedle świadectwa rąsiadów, 

cierpiała na ataki rozstroja umysłowego. Koitschi- 

mowa po wysłania służącej do mea'a aa kupno, 
zamknęła drewi od swego mieszkania na klacz, 

: poczem obuchem siekiery z niepojętą siłą zadała 

| sobie cios śmiertelny w czasrky, która pod nderze- 
niem pękła. a z pod skóry wstrysrąt strumień krwi. 
W tej chwili jedna z sąsiadek zapukała do drzwi. 
Koitshimowa miała jeszcze tyle siły, iż przekręciła 

| klucz w zamka i drzwi otworzyła. Potem zawołała: 

Schauen sie `ch bin verrückt! i: Das hab ich 

mir selber gethan! i padła na ziemię bes życia. 

Wezwano stację ratankowa, ale oczywiście już było 
po niewczasie. Komisarz policji Łosakowski obejrzał 

' pomieszsanie samobó czyni: w jednym pckaju pano- 
wał wzorowy porządek, drugi nosł na sobie ślady 

i gorliwego przygotowania się do samebójstwa. Oana 

: były zasłonięte podaszkami, na łóżku leżał zdjęty 

zə ściany zegar. Widocznie Koitschimowa miała naj- 

pierw zamiar powiesić się i w tym celu próbowała 
wytrzymałości gwoź lzia. 

Tajemnicza h storja, której bohaterką jest dwu- 
dziestoletnia bardzo piękna dciewczyna z ub żŻazej 
, klasy imieniem Marjanna Pędziarska, zdarzyła się 
| wczoraj rano o godz. 11. w zabudowaniu szkcły św. 
; Anny przy ul. Kaźmierzowskiej. Pdziarska mieszkiła 
| „kątem“ u tercjana tej szkoły Michsła Swietlika w 


i ubegi:h gminy 


suterenach oo dość długiego jaż crasu. O przeszłości 
tej dziewczyny tyle tylko wiadomo, że dawniej była 
} słażącą, a od roku porzuciła służb; dla miłośoege 
| stosunku s jakimś młodym człowiekieia. podubao 
urzędnikiem, który jej dostarczał pieniędzy. Ze swego 

losu była Pędziarska zadowolona, zawsze bowiem 
|, była w jaknajlepszym humorze. 

Wczoraj rano o g. 11. bos», z rozpuazczonemi 
włosami, w kuftaniku tylko i spodoiczce, wyszła z 
mieszkania i przez wąski kurytarz w suterenech do- 
stała się do piwnicznej ubikacji, położonej po diu 


giej strenie kurytarza, w której znajdowała się stara, | jący 


od dawas już wyschła, a pochodząca jeszcze z cza- 
sów przed wybudowaniem szksły Św. Anny studpia, 
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że mniej wprawna amazonka byłaby z pewno- 
ścią wyleciała z siadła. 

Podezas gdy miss (: qasite stanęła jak wryta, 
zawołała Lesley, niewiela podnosząc 
Ronnym : 

— Bo to był poprostu... strach na wróble. 

Ronny, który tymczas»m popzdsił naprzód, 
posrócił nischętnie. 

— Czyniłem, co mogłom — raskł zimno. — 
W środku sesonu nie łatwą jest rzeczą znaleść 
właśnie to, czego się potrzebnia. 
tak 


głos, za 


Ale dlaczego 
uaftnęłaś Yelvertonem?  Zatrzymaao 
mnie i... 

— Umknęła! — LŁaslsy litarałnie drżała 
wśc ekłości, gdy oparła rękę z tyłu na siodle, 
aby się odwrócić do Roznyego. — Jak śmiesz 
mósić mi coś podobnego? — rzekła powoli. — 
Ale temu winien mój ojciec. W doma mktby się 
nia ośmielił obrazić mnis. Umknęłaś! Tak, jak 
gdybym była kucharką. która z parobkiem wy- 
suwa się po cichu przea tylne drzwi. 

— Lesley — rzekł młedy całowiek szorst- 
ko — między tymi, którzy cię dzisiaj rano wi- 
dzieli na miss Ccquette Yelvartona i samą w jego 
towarzystwie, niema ani jednego, któryby nie 
sądził, iż jesteś z nim zaręczona albo też, iż za- 
gięłaś parol za niego. 

Lesley zwolniła bieg konia, zadrżała gwał- 
townie i odwróciła głowę, tak, że nie mógł wi- 
dsieć jej twarzy. Sądził, że płacza, a jego gniew 
nie wydał mu się stosownym wobec taj młodej, 

| lekkomyślnej istoty, jego gościa. 

>, no — rzekł łagodniej — nie płacz 
tylko! Musimy to wszystko starać się naprawić, 
szczególnie wobec matki. 

; Odwróciła do niego twarz i ujrzał, że śmia- 
ła się, śmiała aż do rozpuku. Patrzyła ua niego 


Lesley wstrzymała konie tak gwałtownie, 
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przykryta, jak twierdzi Św etlik, deskami. 
do tej nbikacji zastawioue 
hnieiącą sofką. 

Osóż wszedłszy tam o g. LL. rano, Pętuisrska 
zgiayła bez sladu Zaniepokojeni domownicy, obawia- 
ją: się, czy dziewczyna nie wpadła przypadkiem do 
studni, po bezskutecznem szukaniu i Wożłeuiu, donie- 
ŝli o wypadku policji. Natychmiust udał się do 
szkoły ów. Anny komisarz p. Łysakowski i rezpo- 
tzął dochodzenia. Przedewszystkiew należały sbadzć 
tajsmniozą studnię. Pokazało się jeduak, ze PONieti se 
było w niej tak zgęszczone i zgniłe, iż zamknięta 
lampa spuszczona w dół, natyaamiast gèsta. 
wię: było koniecznie oczyśaić etaduię. 

W tym cala wezwano pomocy streży ogaiowej, 
z którą przybył sam naczelnik p. Praun. Z sztyso- 
wano wszystkie możliwe sposcby oczyszczenia okro- 
paej przepaści: wypompowy wan) powietrze, wystrze- 
lono 15 razy ślepemi nabojami g rewolweru, ale 
dopiero spassczenie w głąb cebrayczką » gaszącem 
sig wapneiu poskużzo wała. Kiedy możaa już było 
brz teuda spnie'ć światło du studni, wszedł tam po 
| drabinie 9 matrów w głąb strażak i skonstątował 
| obecneść trupa. Za chwilę wsciągnięto ciało nie- 
| szczęślizej dziewczyny 
' 


Wejście 
było zwyśle starą, pru- 
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Do jakiego rodzaju należy zukwalifizować ten 
wypadek, dotychczas niewiadomo, prawdcpodobaem 
jest jedoak fPrzypuszczenie, że Pydziaraka przez nie- 

ostrożność wpadła do studni. Możliwość samobójstwa, 
jakkolwiek niewykluczona, ma mojej danych za sobą. 
D.dać należy, iż zwłoki Pędziarskiej wyciągn:ęso 
dopiero o g 5. po połułnin. Na paleu zoałeziyao 
złoty pierścionek, na szyi medaljonik. Wyraz twarzy 
nie zmienił się wcale. Przywołany lekarz dr. Schmel- 
kes skonstatował, że śmierć nastąpiła wskutek udu- 
szenia się zgniłem i 7gę3zczonem powietrzem. 
| Interesująca para przyjaciat: malarz poko- 
(jowy Józet Simpel 1 scewe bieznunego nazwiaka, wy- 
| wołała waceraj krwawą awanturę ua pl. Beaedyktyń 
skim. Malarz pobił ezeiadmka piekarskiega Franci- 
| 8zka B., 2uś szewc rzucił się ba kaprala policyjnego 
| Szinf-lda, który zmuszony był dobsć szabli i ciąć 
| napastnika w rękę Nadto aWanturniczy szewe ude- 
* rzył w głowę p Adama Jasińskiego, Śpiewaka ope- 
| rowego, który widtąe z okien mieszkania powyższe 
| zajś-le, zszedł na ulicę, aby wezwaó stójkowego i 
| położyć koniec bójse. Szewce, cięty szablą, umknął, 
malarza aresztowano. 

Dziwna zemsta,  Preclacz Ozjasz Weisman, 
mszcząc się wczoraj na piek:rzu Isserze Kizla za 
to, że upominał ga o zapłacenie 28 zł. za pie- 
czywo, ugryzł w palec — jego żonę Dziwny akt 
zemsty | 

Pożar w dnia 31, sm. zniszczył 
spodarcze p. Stanisława Zawistowskiego 
wie, w pow. skzłackim, wraz 
zrządził szkodę na 30000 zł. 
ubezpieczoną. 
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te) Z teatru. W „Naszych anioła h“ Wołow- 
skiego wystąpiła wozoraj gościnnie naiwna tatru 
pozoań skiego pani H-lena Zimajer Rapacka, zoana 
kublcznośii Iwowskiej z d:bnósw uviegłych lata: h. 
Autjetka zrobiła jak najlepsze wrażenie zarówno biar- 
d:o symputyczrą powi ra hownością, jak int:l gentog 
int-rpretacją reli najmłodsz: gu a trzech „iuiołów." 
Starszymi anicłami były panie: Stachowirzowa, która 
wystą,iła pierwszy raz po l-tmn url pie 1 Badna- 
rzewska, której z łagodoą relą „anioła“ było tak do 
twarzy, że nawet wybuchy gulewu wyszły z pewnego 
rudzaja wdcięziem i słodyczą. Obe trty.tki były 
| serdecznie oałaskiwane. Wreszcie r. 
| po Trapszy grał zupełnie poprawnie, 
.Ą' jaskrawszych ustępów przeszarżowan 
cd niedawna pracu asy na naszej scenie ut .lentowany 
artysta p. Nowacki, który d-wiójł wczoraj, że jest 
w personalu teatraluym siłą wcale niepoślzdnią. Au- 
sam*| „Naszych mnicłós * był zupełuie zsdowuluja- 
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z litością prawia przez łsy, które jej "miech w 
cisnął s ocza. 

— Oh, oh, a to doskonałe, ta dostonała — 
zaczęła, gdy znowu mogła mówić — Ja — j 
mam chsieć sę z kimś zaręczyć! Jil Ałeż 
rzeczy właśnie prsaciwnie się mają! — I otarła 
sobie s oc:n łzy, śmiejąc sią wesoło; dobry jej 
humor powrócił w zupełności. 

Ronny jednak nia śmiał sią, 


Ponuro patrzył przad siebie jak ciętko sa- 
gniewany i dotknięty bol:6nia mąższygnąa. 

— Do piorana! Cxyż paa sam nie U VAŻĄSK 
tego, no... zs rzecz tracią satzzzólną za strony 
mężczyzny, gdy napada tak na dziawozynę, po- 
nieważ tą w parka w oczach wszystkich ludzi 
Czyn: to, co na wsi uczyniłaby bas namysłu, 
będąc samą? Ileż razy znajomym ojca na polo- 
wania wskasywałam drog; od puiktą wyjścia 

. at do ostatnieg» miejses £U>Tu2g0, A Ojcig6 
. nigdy nie stawał się na twarzy sitogzarwonym | 
— Być może, że tak jest w Somersztshire — 
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rzekł Rənny krótko. — Tutaj żyjemy w mieście, 


a nasze panie czegoś podobnego nie robią. 

— Nie, ale coś gorszeg) - odparła Lesley 
rezolutnie — Niedawno wieczorem w menażerji 
miałam oczy na wszystko otwarta, a i wczoraj 
podczas obiadu i w Ranelagh. Panna ze wsi ru- 
mieniłabg sią po>prosta ze wstyda, gdyby się 
miała tak zachowyw:Ć jak wasa3 pare z m asta. 

Przybyli tymsz ssa do Knightsbridga, a 
słońce tak palto jak taa żąc guewa, który 
płonął w nam ętnysh sercach tych dwojga mło- 
dych lądzi. 

(Ciąg daisy nastąpi). 
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czekającej z tej strony dworca tłumów ludności, 
a okrzyki te towarzyszyły monarsze aż do samej 
rezydencji w Krysowicach. 

Wczoraj, w nisdzielę, ćwiczeń nie było. 
= | Wojska przygotowywały sę tylko do mane- 
wrów, które się jutro rano rozpoczynają, a w 
Krysowicach odbywały się konferencje wojsko - 
we i narady. Cesara pracował cały dzień 

Rano, o godzinie pół do dziewiątej był mo- 
narcha na mszy św. w kaplicy pałacowej. 

O podzinie 11. przedpoładniem złożył cesarz 
wizytę hrabinio Stanisławowa, Stadniekiej. u któ- 
rej spędził dziesięć minut prowadząc ożywioną 
rozmowę. 

Pociągiem rannym przybył dziś do Mościsk 
minister obrony krajowej jenerał broni hr. Wel- 
sersheimb i zamieszkał u hr. Chołoniewskiego w 
Rudnikach. Minister wojny jen. kawalerji Krieg- 
hammer, mieszka w Mlościskach, w doma leka- 
rza powiatowego dr. Lebedowicza, jen. inspektor 
kawalerji jen. por. Kropatschek również w Mo- 
ściskach. u konczpisty namiestnictwa p. Mieczy- 
sława Kaliniewicza, jen. por. Kerczek u komi- 
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opery lwowskiej, śpiewała przed niedawnym czasem 
w miejscowości kąpielowej Ilidżie pod Serajewem, 
przyjąwszy udział w koncercie, urządzonym na cel do- 
broczypny. Artystkę oklaskiwano z zapałem. 


ZE a 

Cesarz w Gralicji. 

Z Gródka donoszą: Przy pięknej pogodzie 
przybył cesarz do Gródka. Na dworcu i na 
wssystkich drogach, prowadzących do niego, 
tworzyła ludność, bractwa, cechy ze swymi 
sztandarami i młodzież szkolna szpalery. Straż 
obywatelska czuwała nad zachowaniem porząd- 
ku. Na dworcu cesarz rozmawiał z starostą p. 
Romanem Tchorsnickim, dowiadując się o sto- 
sunki w Gródka i okolicy, a wobec bnrmistrza 
Lippusa wyraził serdeczne podziękowanie za 
tak bardzo gorące przyjęcie, iakiego doznał w 
Gródka. O godz. 5 ruszył pociąg dworski w 
drogę ku Mościskom. 

(Telegramy „Dziennika Polskiago*.) 

Mościska 8 września Na dworcu tutejszym, 
bogato dekorowanym oczekiwała przybycia ce 
Rada powiatow pod przewodnictwem 


sarza Aen, 1 sama 
marszałka Stanisława hr. Stadnickiege, Rada sarsa paw. p- Mikołaja Pokińskiego. 
gmiona Mościsk z burmistrzem, notarjuszem ———amieszki na Wschodzie © 


mosciskim, p. Wiktorem Krokowskim. 

Po jednej stronie rzuconeeo od toru przez 

całą dłogokć peronu i dworca, chodnika, stanął 

roboszcz rzym. katol. w Mościskach kanonik 
ks. Aifred Białogłowski, po długiej proboszcz 
gr. kat. ks. Leon Lewicki. Skrzydła wyciągnię 
tych sseregów zajęły barwnem wieńcem panie. 
Gdy pociąg wiosący cesarza wjechał na peron 
sebrani powitali monarchę gromkim okrzykiem : 
Niech żyje. 

Wysiadającemu monarsze przedstawił się sta- 
rosta dr. Dembowski, z którym cesars rozmawiał 
o stosunkach w powiecie. Starosta przedstawił 
następnie prezesa rady powiatowej hr. Stanisława 
Stadnickiego, który po pol:kn przemówił do mo- | 
narchy w te słowa: „Najjeśniejszy cesarzu i królu 
nasz | Witając cię, najjaśniejszy panie imieniem 
miesskańców powiatu, w którego granice wstąpić 
raczyłeś, składam u stóp twoich wyrazy naj- 
głębszej czci i hołdo, któremi serca nasze są 
przepełnione. W tej tak radosnej dla nas chwili 
racz przyjąć najjaśniejszy panie zapewnienie nie- 
wygasłej wdzięczności i najgorętszego przywią- 
zania twoich najwierniejszych poddanych, którzy 
błagają Wszechmocnego o długotrwałe i najpo- 
myślniejsze panowanie dla najwspaniałomyślaiej- 
szego monarchy swojego, wołając z głębi serc 
swoich najjaśniejszy cesarz i król nasz Franci- 
szek Józef niech żyje”. 

Okrzyk ten powtórzono z zapałem trzykro- 
tnie. Cesara podziękował hr. Stadnickiemu za 
powitanie i powiedział, ża nadzwyczajnie cieszy 
się, iś przybywa do powiatu, który już zna, 
a ciekaw jest czy powiat i miaeto podniosły się 
od tych lat szesnastu, przed któremi je oglądał, 

Z kolei p starosta prsedstawił obu probo- 
Szczów, naczelnika sądu powiatowego p Alfreda 
Bandrowskiego, burmistrza p. Krokowskiego, 
oraz przełożonych izr. gminy wyznaniowej. Ce- 
sarz saszczycił wszystkich rozmową. Do barmi- 
strza p. Krokowskiego rzekł, iż przypomina s30- 
bie ostatni swój pobyt w Mościskach (w r. 1880) 
i sapytywał zię, czy miasto od tego czasu bar- 
dso się podniosło. Barmistrz odrzekł na to, iż 
nie tsk, jakby to było pożądane, a te wskutek 
snacsnego oddalenia od dworca (o 4 kilometry). 

Następnie zbliżył się cesarz do rady powia- 
towej i zaszczycił kilku jej członków rosmową. 
Do p. Stanisława Brykczyńskiego rzekł mo- 
narcha: „Bardzo mi miło, że się panowie tak 
licznie zabrali, bardzo panom sa to dxiękuję*. 
Poczem skłoniwszy się jeszcze raz zebranym, 
żegnany przez nich ponownym trzykrotnym o- 
krzykiem, przeszedł przez dworzec i wsiadł do 
oczekującego nań pówozu dworskiego. Powóz 


Ustępstwa dla Krety przyjęte według propo- 
sycyj ambasadorów przez Porte, zawierają prócz 
znanych przepisów, następujące postanowienia: 
W rasie wybucha zaburzeń na wyspie guberna- 
tor ma prawo rozporządzać wojskiem pieszem, 
znajdującem się nietylko w zwykłej siedzibie za- 
łogi. Dwie trzecie publicznych urzędów mają 
być obsadzone przez chrześcjan, jedna trzecia przez 
Mahometan. Wybór sejmu odbywa się każdego 
drugiego roku. Przynajmniej każdego drugiego 
roku odbywa się 40—80-dniowa sesja. Porta 
przejmuje od sejmu deficyty bndzetowe, które 
nie zostały zawotowane. Komisja, w której wezmą 
udział europejscy oficerowie, zajmie się reorgani- 
| zacją Żandarmerji, komisja, w skład której wejdą 
| obcy prawnicy, organizacją sądownictwa. Emi- 
| granci z Afryki moga tylko za pozwoleniem je- 

neralaego gubernatora przebywać na wyspie. 
Osoby, poabawione środków do życia, lub nie- 
bezpieczne dla bazpieczeństwa publicznego, może 
| gubernator jeneralny wydalać. Sejm zbierze się 

w 6 miesięcy po sankcjonowaniu ustępstw, tym- 

czasóm wyda jeneralny gubernator w porozumie- 

nia z radą administracyjna rozporządzenia co do 

przeprowadzenia reform. Mocarstwa zapewniają 

sobie przeprowadzenie reform. 

(Telegramy „Dziennika Pol.*) 

Stambuł 8 września. Trzydziestupiąciu Or 
mjan którzy przybyli tataj koleją zaopatrzeni 
w różne paszporty zagraniczne, aresztowała po- 
licja na dworcu. 

W ostatnich doiach znaleziono tutaj mró 
stwo tureckich plakatów treści rewolacyjnei 

Dwa tysiące ludzi, którzy strzegą Yyidiz 
kiosku, otrzymało karabiny Mansera i odpówie- 
dnią ilość amunicii. 

Przybył tutaj drugi włoski okręt stacyjny 
„Galilea, oraz niemiecki okręt „Loreley“, ten 
ten ostatni zamiast okrętu stacyjnego, który od- 
płynał do Kilonii. 

Stambuł 8. września. List pasterski zastępcy 
patrjarchy Bartogemiosa wzywa wiernycb, aby 
spokojnie oddali się swym interesom i nie czy- 
pili nic przeciwko woli sułtana. Jednocześnie za- 
rządził Bartogemios modlitwy za sułtana. List 
ten wywarł wśród Ormjan przygnębiające wra- 
żenie i wywołał powszechne oburzenie, 

Paryż 8. września. Agence Havas donosi 
z Aten: Banda Capadimosa w Macedonji zo- 
stała w walce z Turkami zniesioną, a jej przy- 
wódzca zabity. 

M rsyija 8. września. Przybyłych tutaj nie- 
dawno 17 Orman z Stambułu, którzy brali 
udział w napzdzie na bank otomański, osadsone 


rusaył wśród przecisgłych, grzmiących ekrzyków ' w więzieniu w St. Pierre. Wystosowali oni wspól- ! śscy 31650 (372'88) lombardy 92 — (105'40). 
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ne pismo do ministra spraw wewnętrznych, aby 
ich puszczono na wolność, gdyż sułtan przyrzekł 
darować im życie i wolność. 


Wrocław 8. września. Para carska wyjecha- 
ła wczoraj wieczeram o trzy kwadranse na 
szóstą ze Zgorzelie do Kilonji w odwiedziny do 
ks. Henryka pruskiego. 

Berin 8 września, Bismarkowskie Neueste 
Nachrichten piszą, że osiągnięte w Wrocławiu 
porozumienie tyczące się ogólnego stanu rzeczy 
w Europie wyklucza ostatecznie mośliwość zni- 
weczenia pokoju frankfurckiego, do czego dąży- 
ła polityka francuska, licząc na poparzie Rosji. 
Każde usiłowanie w tym kierankn podczas byt- 
ności cara w Paryżu będzie zatem bezo- 
wocnem. 

Madryt 8. wrześcia. Jak donosi Imparcial 
z Hongkongu, wdarło się około tysiąc powstań- 
ców z metysem Santollano na czele do San Isi- 
doro, stolicy prowincji Nuewa Coija i nwięziło 
wszystkich fuukcjonarjaszów publicznych, nie 
nastając na ich życie. 

D. 16 b. m. odejdą z Barcelony nowe po- 
siłki na wyspy Filipińskie. 

Madryt 8. września. Wedłag depeszy z Ma- 
nilli odkryte nowe szeroko rozgałęzione gsprzy- 
siężenie. Przedsięwzięto liczne nowe aresztowa- 
nia. Śledztwo prowadzone przez ministerstwo 
wojny powtępuje szybko. 

Powstanie ograniczone jest na prowincję 
Cavile, liczni powstańcy poddają się. 

Z Mindanao nadessły posiłki wojskowe. 

Rzym 8. września. Jak słychać, świadkiem 
ślabu księżniczki Heleny czarnogórskiej ma 
być car, świadkiem zaś księcia Neapolu cesarz 


Wilhelm. 

wiedeń 8. września. Iaspektorami okręgowymi 
w IX. klasie rangi mianowani: Antoni Lewak z Żół: 
kwi do Bochni, starszy nauczyciel w Rudkach Jan 
Huffmana do Żółkwi, starszy nauczyciel w Tuchowie 
Franciszek Lipecki do Limanowej. 

Wiedeń 8. września. Ministerstwo skarbu ze- 
zwoliło na notowanie ua giełdzie czieroprocentowych 
obligacyj wschodnio galicyjskich kolei lekalnych. 

Wiedeń 8. września. Prokurator Juljan Pena 
Morelowski w Wadowicach i sekretarz rady Józef 
Kwapniewski w Krakowie, mianowani radcami sądu 
krajowego w Krakowie. 


Telegramy giełdowe i targowe. 
iedań 8. września. 
Giełda pieniężna. Wczoraj 
giełdy wieczornej notowano: Kredyty 376 25 
Kredyty 40850,  Anglobanki 15825, Wiedeński 
» Bankvercin“ 267—, Uujony 303'75, Lasaderbanki 
257775, Sztacbany 373 75, Lombardy 105'12. Elbe: 
thale 288 75, Kolej północno-zachodnia 275 25 Ty- 
tuniowe 168 —, Rima 24850, Alpiny 8880, Ren. 
ta majowa 10180 Wg. renta koronowa 9962. 
Losy tureckie 62'30, Marki niemieckie 58:65. 


Berlin 8. września. Giełda wczorajsza wieczorna : 
kursa końcowe. (W nawiasie podane cyfry oznaczają 
kurs porównawczy wiedeński, tak zwaną Wiener 
Patstót,, Kredyty 236—. (37561),  eztacbany 
159 — (372 88), lombardy 45 — (10520), Discontn 
213 70. Usposobienia mocne. 

Framkfurt 8. września. Giełda wczorajsza wie- 
czorne, kurza końcowe. (W nawiasie podune cyfry 
oznaczają kurs porównawczy wiedeński, tek zware 
Wiener Paritdt). Kredyty 313 87 (375 40), =rtan- 


po zamknięcin ; 
Węg. | 
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Discont 
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Laura 7450 (8805), Harpener 162.—, 
21325. Usposobienie moone. 


NADESŁANE. 


kęzawiczki męskis angielskie 
już od 1 ał. 50 ct. polecają : 


ROLAGASKI | KZYSZKOWSZI 


Lwów pl. Marjacki l 6. 


obok Hotelu francuskiego. 


WI. JS Orna Sn 
DOM BANKOWY I KANTOS WYMIANY 
wa Lwowia, ulica Jagielioúska l. 3, 
kupuje i sprzedaje wszaśkia papiary war- 


tosajowe, josy i monety po majtañszyro 
xurga dziennym. 


P R oMES Y 
do ciągnienia 15. b. m 
węg. losy hipoteczne po 2 zł. wraz ze 
stemplem, 


Główna wygrana 100.006 koron. 
ido ciągnienia 1. października r. b. 


na losy eianńskie po 3zł. 25 et. wraz ze stemplem. 
Główna wygrana 200.000 koron 
Przy zamówieniach z prowineji uprasza się o dołącz: - 
nie 20 ct. na portorjun. 
Uprasza się o łaskawe wczesne zamówienia, gdyż zl e- 
eonia na dwa dni przed ciągnieniem z powodu wyczer- 
pania zapasu nie mogłyby być wykonane. 


* +l 


ba LOTEL METROPOL -s 


l Nabywszy na własność hotel ten, z największym 
| komfortem urządzony, oświetlony elektrycznie, prowadzę 
| go obe-nie pod oi Pia zawiab sida równo- 


u Ph 


1! Odróżniajcio prawdę od blagi !! 


dwa medale zasługi otrzymał $. W. Niemojawski za 
wyrób znakomitych tutek nieklejonych ! — dakiem 
odznaczeniam Żadna fabryka tatek poszczycić się 
nie może, poleca się również tutki klejone z pra- 
wdziwego papieru egipskiego. — Proszę żądać tutek 
iemojowskiego!| Wszędzie do nabycia. 


cześnie Szanownych Gości, że ze spółki Hotelu 
Imperial wystąpił em. 
Polecająe się i nadal łaskawym względom, pozostaję 
uniżonym sługą 
Krzysztof Janowicz 


właścicię! hotelu, kawiarni i restauracji „Metropol“ 
we Lwowie, ul Pańska l. 1. 


" Dentysta Weiss 


micka l. 3 


Wszach nauk lekarskich 


Dr. Bazita. Podlewski 


[| 

| 

5 

1 

| spoejalista w chorobach skórnych i weoerycznych były 
| lekarz kilkoletni i operator na klinikach prot. Fourniera 
| i Besnier w Paryżu, PŁ, w Berlinie i Kaposiego w 

iedniu. 


Crdynuje od ti. do 12. I od 3. do 6. 
ul. Ohorążczyzny l. 16. 


Dla kobiet i mężczyzn osobne poczekalni:, 
E Em na 


Płaszcze zngielskie męsk'e 
tmpregnowane i Loden 
poleca : 


>. Marcin Müller 


` plac Halicki, l. 14 (obok Banku  hipotenznego). 


| powrócił i ordynuje jak zwykle ulica Akade- ; 
1844 1—11 | 


| sj 


Dr. Leon Rapp 
lekarz chorób wenerycznych i skórnych powrócił 
I ordynuje 1833 1—8 
od 9—1? rans iod 3—5 popołudniu ulica Pieka"ska 1. 15. 


Spacjalista w chorobach żołądka, 
kiszek i wątroby 


Dr. Eugeniusz Kozigrowski 


ordynuje od 9—10 rano i od 3-5 popołudniu 
ulica Kopernika l. 3. 1523 1—? 


= Do sprzedania : 


Wilia cbszerna, z ogrodem | morg 150 sążai, 
pięknie położona, przy zbiegu ul. Kochanowskiego 
i Pohulanki. 

Domy parterowe, w styla sswajcarskim na 
jedną rodzinę, z ogrodem tamże. 

Grunta pod budowę. 

Wiadomości udziela: Kunicki, Lwów, Pohu- 


lanka l. 4. 1—7 


Wszech nauk lekarskich 


Dr. Albin Padalewski 


b. lekarz na Klinikach profesorów : Kaposi'ego, Neumanna, 
Fingera i Frischa we Wiedniu, profesorów: Lassara 
i Caspera w Berlinie i profssorów : Guyona i Fourniera 
w Paryżu. 

Specjalista chorób skórnych, wenerycznych, 
płciowyeh i narządu moczowego. 


w chorobach pęcherzowych, szczególniej 
Operator kamienia i Kowólnoróm Pęcice. 


Ulica Akademieka nr. 3 we Lwowie 
naprzeciw hotelu Georgea, ord. od 10—12 i od 3—5, 


Wyłącznie dia kobiet od 2--8. 


f|UXARDO 
MARASCHING ji ZARA 
słynny w świecie 


:@liKkier 2: 


jest wszędzie do nabycia 


TEATR LETNI 
Dziś: 


Harde dusze 


sztuka w 5 aktach, a 6 odałonach przerobiona podług 
powieści Elizy Przestwo Ik Zygm. Sarneckiego. 
5 Y: 


Florjan Kulesza, dzierżawca Laskowa . Chuwieliński 
' Tech, jago żona . Cichocka 
urelja . ti Ogińska 
la ndi górki : ai Zimajer 
Jerzy Chudko, leśny w dobrach książ. Żelazowski 


Konst Osipowicz, szlachcic zagrodowy Hierowski 


Oktawia Panczewiczowa |) słostry Gostyńska 


Barbara Zaniewska .  Otrembowa 
Anna Końcowa Konstantego" Rybicka 
Salomea Osipowiczówna . Stachowicz 
Bol. Panczewicz, mąż Ostawji Dębicki 
Dom Zaniewski, mąż Barbary Feldman 
Gabr. Osipowicz > . Wysocki 
mich. Osipowicz, stryj. brat Konst. . Jasielski 
Emilja, jego żona s .  Kwiecińska 
Kaz. Jaśmont, szlachcie zagrodowy Raszkowski 
Wiad. Cydzik , . Walewski 
Mikołaj Chudko, ojciac Jerzego „ Bielecki 
Zofja Chudkowa, matka Jerzego . Lasocka 
Leśnik ; Kiczman 


R:ecz dzieją się w akcie 1,3,5, w Laskowie, w aktach 
2,14, w Tcłłoczkach, 


Jutro „Niaich>* wodewil w 3 aktach Henne- 
quina i Najaca.; 


1. 


"DROBNE OGŁOSZENIA. 
Domiesiemia roziuaimice 
po 17), cent: od wyrazu. 


RZE om 0 RW 000 

otel Metropol. Povoje wras 

z światłem, pościelą i umu. 

zą od 80 et. Miesięcznie 20 zł 


pesana teoretycznie wykształ 
cony, s dłuższą praktyką poleca się 
Adres: „Reądca* p. r. Chorośniea. 619 


Na pięknych fl cusó w Da sprzedaż 
ta ic. Wiałemość w admiolst:m ji 


„Dsdennik..* 
WE rob-iy imtroligater- 


skie wykonuje po cenach umiar- 
Legeżyńskt, 


kowanych Kazimierz 
Lwów, ul. Batorego» 20. 


(Mila do sprzed:nia. Bliżaza wiado- 
mość w aptice Weuiórskiego, 
Halicka 5, i25 


eznia !4 do 15 lat liczącego z ukeń- 
cz'uą I. klasą g m1azjslaą lab 'esluą 
pcszuknja handel kurzeany St. J-śkie- 
miesa w Rz )szowie. 634 


ortepian kró:k., nowej kons'rukeji, 
mał ograny do spraedaaia. Chorąż- 
czyzn» 13, parter, oglądać można od 10. 
p:zed południem do 3. tál 


utynowana nanczyci»ika 
muzyki, uczenica s. p. L. Marka 
n» fortepianie. Ul. 


possuknje lekcji gr 
iadomość u dozorcy 


Piekarska I. 17. 
demu. 


Wołkzowie., 2 mile oda Lwowa, 

do wynajęci dwa młyny o trzech 
kamieniach. Do jednego z nich nsleżły 
22 morg: p.ls, do drugiego 72 mergi. 
Bliższa wiadomość u pp. Bened:ktyuek 
tad. obra. we Lwowie, plac Beuedykt: ń- 
ski l. 3. 629 


illas w Zaorzy. 1) ki!oinetruw 

od Lwowa, 3 kilometry od stacji 
kolejowej Sischów, d> sprzedania. 4 po- 
koje, knchtis, weranda, spiżarnia, pral- 
nit. Stajnia dla koni i krów, 16 morgów 
gruntu dotraj ziemi i wszystkie budynki 
gospodarcza w dobrym stanie, in ventarz 
zywy i martwy. Bliżazej wiadomości 
udzieli z grzeczności kancelarja adwok. 
dra Czarnika, we Lwowie, ul. Sobie- 
skiego 1 4. Ogiądnąć można Da iuiejacu. 


a 


Nosram z wykształceniem uni- 
wersyteck:em, mający dłużezą pra- 
ktykę z.wcdową, oraz najchlubnie;sze 
referencje, poszukuje posady. Uszy grur- 
townie przedmiotów szkolcyca do całego 
gimnazjum. Zgłosze ia: Z. N 8. Lwów 
poste re.iante. 3% 


Mieszkania I skep? 
po 1 cencie od wyrazu. 


iciena 22, 4 pokcja, salon, 2 przed- 
pokoje, kuchni», stajnia z wosownią, 
a ‘grodem od 1. paźiziernika do wyua 
ęcia. 633 


U" Brejerowaka |. 15. Od 1. 
października na 1 piętrze & pokoje 
z balkosem, przedpokój, kuchnia na 2 
piętrze 4% pokoje, przedpokó:, kuchni» 
— wszystko z dwoma wycho- 
dami. Bliższa wiadomość w redakcji 
„Snigusa” ulica Łyczasowska l 27. 

O ZEE MR BOONE BE) 


-„AmEEEEEEEEE = O "mp 
Brzoskwinie i Gruszki | 
tyrolskie. 
Śliwki węgierskie 
poleca handel 
ST. MARKIEWICZA 


we Lwowie. 
EEEE] 


Korespondencia prywatna. 


„Skarl“ zapomina o umewie, tęsknię, 
prosaę o kilka słów pociechy — ściskam 
i całuje nierliszoae razy Wta. 


OreCzki dò zrywania owoców 

po sł. 1. Drut kolczasty eyaka- 

wany dò ogr: dzeń po zł. 4.50 za 10V metr. 
poleca 


PIOTR CHRZĄSTOWSKX 
handel Żelazny we Lwowie, plas Kaçi- 
tulny 1. (asprzaciw Katedry). 


- -e ma z 


Lwów, ul Kopernika l. 3, I. piętro! 
przyjmuje zamówienia na gotowe i zaczęte 
dywany, podnazki i psmy amyrzeństio | 
i p'leca tę robotę ręczną, jake bardzo | 

łatwy, przyj maą i praktyczną. i 


Najpiękniejsze rysy nie pomogą jeżeli cera nie jest białą, 


gładką i jeżeli wystąpią piegi. 
Pielęgnowanie twarzy zatem jest nieodsownem środkiem 


da utyskania miana pięknej. 


a 


Wydawca i odpowiedzialny za redakcję Adam Krajewski. 


nbjekt fryzjerski sosta: ie ZarRZ pea ZEM ZO makiis ct., 


przyjęty w 2a} ładzio Ferdynanda 
639 


Zimmera w Przemyślu. 


CERATY 


w wiel.im wyborze dywany, chodniki, 
kapy, portjery, materje na meble, 
wozelkie obicia pewczewe | sukna 


poleca najtaniej 


STEFANIA WYSZYŃSKA 


Lwów, Kopernika 18 


NA SPRZEDAŻ 
iedea z najpiękniejszych majątków 
na Podolu, położony pod Tarnopo- 
lem, przy szosie, mila od kolei, 
z prześlicznym pałacem I uroczym 
parkiem, obszar około 1.600 morgów, 

z tego 

roli pszennej , . 1.000 morgów 
łąk i pastwisk . . 100 , 
lasu . . D UUŚ BR 

Staw zarybiony, wszelkie zabudo- 
wania doskonałe, gorzelnia wzorowo 
urządzona. 1186 1—? 

Warunki przystępne. 

Refłektanci raczą się zgłosić bez- 
pośrednio do bióra adw. dra Maryań - 
sklego, Lwów, plac Marjacki 1. 9. 


| EEE O TEE RE 
SZBĘ + 2T5Z= S ia 
ea g ea a E z 
EE pio SĘ == 
MBZ s zog = || 
|-WAECEFI pF] "RES = 
aszzzZCZŻOŚD"O 
A 332-338 BĘ 

m ms eo w» 2 
a8szozPN ŻE ką w 
45 a = 9” h 
moca ZAS3zD3BD3 Ong 
p SES oe = 
-PEETER pał 
Tier Sz O wa 
Eav FZ m M m A m 
AzaazaGOT Ed 
ZEL: sim 0o Aj SPI 
RZ AZ AŻ" =n eed S a 
ERP) a P j mi 
aam TN w = E 
NEO Næ O Sm 
PEEL „10650 mAs 
KEFEKE- NAZI” 
GAZ MA 3 pe 
TFI -i 
azat JAF 


Do dzisiaj najlepszym środkiem jest 


Wschodnia pasia płycaaści — Made na pingi 


ot.) 


(ałoik 


Starą znakomitą 


ŻYTNIÓWKĘ 


bez cukru i anyżu, litrową butelkę 
po 80 ct. poleca 


Jan Muszyński 


Lwów, Rynek 40. 


ZAKŁAD OGRODNICZY 
M. Woliiskiegn i T, Kaczynskiego 


we Lwowie, Sadownicka 13. 
poleca 
drzawa | krzewy owocowe, drzewa 
i krzewy ozdobne, róża plenna 
| krzaczaste, flance szparagów 
3-letnle do sadzenia jesiennego 
w najlepszym doborze odmiaa po 
cenach najniższych. 
Cenniki na każde żądanie gratis 


I franco. 


iłótna czysto imane, Uhustki do nosa, Kielizuę stoiowg, Kęczniki, Csulonj 
i wszelką gotową Bieliznę, Pończochy, Skarpetki -— polecają najtaniej 


lłany, Szkła i Towarów mięssanych, 


Mydło liliowe „FELORA” 
(satuka 85 centów.) 
O dobroci tych środków 


Do bajcowauia pszenicy 


Bajcę Dupuja w pakietach 
ze PORA użycia 


Siarczan miedzi 


z podaniem ilości wystarczającej na 100 kilogramów ziarua. 


1614 


Sztuczne kwiaty 
materjalne i jedwabne w bukietach 
do wezonów lub żardynierck, 
K':viaty porcelanowe 
łudaąco imitujące, w bukietach lub 
osobno pojedyńcze gałązki a to : róże 
w rozmaitych wielkościach, kształ- 


ION i ROŚLIN 


J. SMGHIEWICZA 


we Lwowie, plac św. Ducha liczba 8. 
otrzymał zaaczny transport 


oryginalnych cebulek haarlemskich 


i polecen 


Hyancenty d> pędzenia w wazsna h rełae alb? pojedyńsze, 
7 e roh kolorach, z nazwiskami, 12 sztuk od 2 ałr. 50 et. 
do 5 zł”, 

Hracenty do pędzenia, w wazon:ch, bez nszwis%, 12 szt po 2 złr, 

Kulimariy de wazonów, pełna, 18 sztuk 80 et. 

Tacety cair'ękniejsze, 19 aztnk l z!r. 20 et. 

Narcyzy najpięvniejsze, 12 sztuk | złr. 20 ct. 

Korona ©: Barska (Fritilarja) 12 sztuk 3 złr. — oraz 


Crocusy, Ansmony, Irysy, Lilja, Amarylis i Gladio'usy 
w wielkim wyborze i po najtańszej cenie, 
Przy większym odbiorze stosowny opust. — Pusylki usknteczniają się 


tach t kolorach, pączki róże polne, 
gwoźdsiki miesapominajki, konwalje, | 
astry, lilje, bay, dzwonki, powoje itp. 
Palmy wielkie 
naturalne liście palmowe sstucznie 
zakonserwowane i preparowane tak, 
że zastępują zupełnie żywe palmy, 
a są trwałsae, ładniejsse i tańsze 

Palma „Latania* gtr. 2.60, 3.10, 
5701745, palma „Fenix“ gtr. 270 
4 430. 

Mam na składzie także ogromny 
wybór MAJOLIKOWYCH WA. 
ZONÓW na bukiety. żardinierek, 
doniczek na kwiaty rosnące we wszy 
stkich wielkościach i ma każdą 
cenę — w osobnym magazynie na 
I. piętrze. 

Kazimierz Lewicki 
Główny skład dla Galicji, Porce- 


Lwów, ulica Trybunalska. 


ulica Karola Ludwika 
liczba 1, 


dj = 


kto ras je nabędzie w drognecji 


przekona się kakden Lwów — Hotel Georga. 


Z Drukaroi „Dziennika Polskiego“ pod zarządem Franciszka KON 


i odwrotną pocztą. — Cenniki nasioa i cebulek ma żądanie franco. 5 


LGwów 


1—7 


ALOJZY HÜBNER, Lwów, Rynek 38. 


| otatwatnakneś z zteztneztrzdnatwadnośą, 
GŁÓWNY SKŁAD : 


R NAS 


i 


T. PILARSKIEGO i Spółki 


